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Niedz ie la . M  174. Jut ro,  Ś. Izaiasz.  
Pierwsza Kwadra .

W  dniach 7 , 8  i 9 b.  m. przy  zakończeniu Od-  
za*'11 ^ a" ‘e(^‘!en>a N. MARJI,  odby tem zostanie

---------- ------------ — .szyn..
gu  og os/enia umieszczonego w piśmie naszein z

. .m. i r . ,  pośpieszamy * udz ie l eniem du k ł ad -
Wl a d o m oś ci o o dbyc iu  S A KR AM EN T U  

B1ERZWOVV ANIA przez  J w .  JX.  Biskupa Adm:
■ r>C "  r  a.r ' dniu uroczystości  ŚŚ. P i o t r a  
I a w ł  a w kościele  P p .  p, izytek, W  dniu po-
wy ,s*ym pi zeszło 200 uczennic Pensj i  żeńsk i ch  
w W ars*:,  za s t araniem i w „b , . c vv> AbramowUz

. J l n f j  Instytutów w y i s . yc k  wychowa-
n i a p ł c i  ^ ń s k i e j ,  przez  k tórą  i  W.  X. B. skup by ł  
do lego uproszony,  pod przewodnictwem właśc i ­
wych p rze łożonych  przys tępowało do Ś. Sak ra-  
•nentu liipi-znaowatiia. Uroczystość ta, p r z yk ł a d ne  
sp rawi ła  wrażenie na umys łach  wszystkich poboż ­
nych ,  a szczególniej  Rodziców, Krewnych  i Opie-  
kunow,  którzy s zaspakaisi j jcein uczuciem widzie- 
1, troskliwość \A ładzy n,-,d wychowaniem m ł o d z i e ­
ży prze łożonej  w kszt ałceniu i noralnem ,n .|0 . 
docianych umysłów,  ugruntowanetn na s cKłem 
zaclnwatmi  wszelkich obowiązków Reł igj i .  —  
Wczoraj  p rzen iós ł  się do w ieczności w 70iym r o ­
k u  życia,  po k rótkie j  chorobi e,  ś .p.  Mich s łG >of -  
■ze, Fab rykan t  r ękawiczek ,  Właśc i c i e l  magazynu j^  
pod kolumnami  w pałacu Dyzmanski ch ,  i Z a ło ży ­
c i e l  p i ęknego  pc»d Warszawą miejsca,  od i ego na ­
zwiska Grossowcm  zwanego.  S. p. Grosee u rodzi ł  
■się » G te m il i  we Franc j i  r. 1770; Ojciec iegn by ł  
Arch i t ek t em;  w IGlym roku  życia wszedł  do woj­
ska  i odznaczył  się iako Artylerzysta  w wyprawie 
do San-D om ingo  w rlmerycc; Wyszedł szy  ,  woj­
sk a, wziął  się do r zemios ł a ,  i ty le w k ró tk im  cza­
sie do kaza ł  c i ąg ł ą  praca i usilnością,  iż zd o ł a ł  -za­
kup ić  na własność f ab rykę  r ękawiczek w bl isko-  
śr Jcne wy. C i ąg ł e  wojny zmusi ły go opuścić to 
miejsce ;  iakoż wr .  1810 przeniós ł  się do ntts

i os i adł  w W arszaw ie, gdzie  z ałożył  na jp i erwszą  
f ab r yk ę  wyprawy wszelki ch  skó r  rękawiczm-  
czych.  On utworzył  u nas i ugruntował  tg ga łę*  
p r zemysłu .  Wr odzona  iego wesołość i przyi e-  
inność cha rak t e ru ,  z j edna ła  mu wielu p rzyi ac ió ł ,  
którzy aż do chwil i  zgonu pozostali  dla niego 
wiernymi .  Wypr ow adz en i e  c ia ła  i< go odbędz ie  
się iutro o godz:  4tej z połud : ,  z Kapl icy  Ewang:  
przy ulicy Kar inel ic : ,  na smęl :  Ewang:  Rfcfor:, —• 
W smutku pogrążony Mąż wraz z có rką  po zgonią  
ś.p. Marcjaany z Popielów PanczykowskieJ, z m a r ­
ł e j  wczoraj;  zaprasza k r ew ny ch  i przyi ac ió ł  na 
e spo r t ac j ą  zw łok  z domu przy ulicy Nieca ł e j  N r  
61 4  lit. G. ,  iutro o godz:  6ej po połud:  na smętarz  
Powązk:  odbyć się maiącą.  —  Złożono  w Redak:  
Kur j cr a  od Wi lh e l m in y  i Ba rba ry  za opieszałość 
w s łużb i e ,  przez 8 godzin s i edzenie  w czasie pó j ­
ścia do maglu,  zł .  4  na ubogieb.  O d eb ra n e  przez  
Pol icją  zł .  20 od n ieprawnie zat rzyinui ącego dw ie 
Bransol etki  na leżące  doK.M. ,ofiarowano naSzk ół-  
kg Dobroczynności .  Od Mar janny J. kucha rk i  za 
odbi egan i e  w chwilach usługi  wieczornej ,  zł.  5 
na Instytut  mora ln i e  zan iedbanych dzieci,  O i  
K. T.  W .  iako wdzięczność,  w miarę  możności  
z ł - ż on o  zł .  2 dla Sali ochrony ubogich dzieci .  —  
In s ty tu t  Geczrnia wodą zim ną na wzór Gre- 
je n  ergoskiego  n> W ierzbnie, obok  K rólikarni 
założony,  zostanie w p ie rwszych  dn iach  S i e r ­
pnia r .b.  otworzony.  Ktoby  życzył  kurac ję  p rzed -  
siewziąsc w tym Instytucie,  może zgłos ić  się 
osobiście lub też przez list f rankowany do Dr.  
Suuvan  (Sowan)  w Pa łacu  Mui szkowskich p r / y  
ulicy Senator :  Nr  471 Lit.  A. roi eszkai ąccgo,  dla 
zamówienia  mieszkania  z wyrażen i em liczby osób
p rzybywających,  i l iczby pokoi  pot rzebnych.  —  
Bieg karety kurjerskiej zaprowadzony w kraiu 
naszym p reez  Fic,tea StejnkelU ra  nie ustaie; 
owszem D yrekc j a  J ina Poczt  wynalazła spo ­
sób ustalenia takowego nie tylko na t r akcie  
K rakow skim , lecz i na innych t raktach * któ-
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rych  na jp i erwej  na ł r akc ie  K alisk im  później  
na Lubelskim  ma być urządzonym.  —  W  P i ś ­
m i e  dodatkowe in  wychudzącem przy Gazecie  
Porannej  pod nazwą Piśm iennictw o kra iow e , w 
N r  25 i 26 . poda ł  P. K u ch aiew sk i do ogłoszenia  
me todę ,  czyli spnsóh iaki  o d k r y ł  do p o d z ie ­
lenia k ą tu  Jeom clrycznego  każde j  rozwarł  ści 
na 3 równe części.  A lubo ogłoszenie  w mowie 
b ędą ce  zape łni a  n iemal  2 n u m e r y  tego/,  p i ­
sma;  i ednakźe  Metoda sama tak iest  k ró tką ,  
Se k i l k ą  wierszami w § 6  iest opisaną.  W i a d o ­
mo wszakże »e odk ryc i e  to przesz ło przez  2 ,000 
lat dla p o s tę p u  i skrócenia n a u k i szukane  b y ­
ł o :  a iak każde  odk ryc i e  d la  dob ra  ogólnego 
po ogłoszeniu,  p rzechodz i  na własność publi  
czoą,  tak leź i odk ryc i e  obecne  o i le iest ngło-  
Szoneui,  o tyle  s t a ło  się własnością p u b l i ­
czną,  a zatem o tyle nas iuź obowiązuie ,  aby 
Jak w najkrótszym czasie c a ł e  rozwiązanie 
na widok publ iczny wydane być mog ło .  —  
R e d a k to r  Gazety Porannej  i piśmiennictwa 
b ra iowego ,  upoważniony został  do odwołania
k rążących  wieści  i usprawiedl iwienia  P. K r a • 
n ew sk ieg o , względnie  nie wpływania iego zgo­
ł a  na wysoką cenę  naznaczoną p ismom Autora 
P o e ty  i Ś w ia tu , wspom nień P o les ia , W o ły n ia  i 
L itw y , i tylu innych orygina lnych  tworów l i t e­
r a tury  naszej .  Chociaż p rzesz ło  40 w olum inów , 
ł a d n e j  i r d o ak  dotąd ma ter j alnej  nie m i a ł  z nich 
korzyści ,  bo najczęściej  ie a l b r  rozd.nrowy w a ł  
p rzyj ac io łom swoim i ako to :  Panom F ra n c isz- 
w i  * i Józefow i * ;  albo wyd liąo swoim k o ­
sztem, wiele bardzo  s t rac i ł .  T e r a z  d ruku i ąca  
się H istorja  W iln a  narazi ła  go na k i l k i l y s i ą -  
'czne wydatki  w celu odbywania  podróży i zb i e .  
rania otaler jałów.  S łowem,  gdyby'  P, h ra szew -  
sk i, tyle będąc  sko rym do wsp ie r i ni a  d rugi ch  
utworami  pióra swego,  nie m i a ł  innych zas i ł ­
ków:, moźeby  mu nawet  n i eop ł ac i ł  się a t r amen t  
i p ap ie r  z honorarium , i akie  n i ek i e dy  w ma łe j  
d lań sp łyną  ilości Umiemy więc cenić uietyl -  
ko iego talent,  ale i bezinteressowność;  a choć 
nie po  sądzan ień t p rzyna jmniej  dowiedz iemy p  a- 
wJziwej  wdzij-ew -ści, ca którą  g> dnie  zasłużył .

—  M. O. P.achmann  Op tyk ,  i r ieszka iący na 
Podwalu  N° 522,  dla wiaJ '  rm ci Czytelników 
d z i e łk a  swego optycznego dud ie na st ron:  40,  
ł e  soczewki do okularów s/ l i fu ą się zwykle  t y l ­
ko  ze szk ł a  krysz ta łowego,  to iest na jp r zed n i e j ­
szego czystego,  ze spł awionego kw.ncu w bu-  
tach wytopionego i wydętego.  Takowo szk ło  
bywa w na łom ie  niebieskaw e , zidlonawe albo 
hi J a w ę .  Op tyk  pr aktyczny tylko umie te od ­
cieni a gruntu s zk ł a  do różnej  jakości orz  zasto­
sować. Szk ło  zaś w na łomie  b i a ł e ,  zwane m le­
czne  (m i l ch-g l as s )  iest do szl ifowania na so­
czewki  oczne niezdatne.  Również krzemienne  
s z k ło  (flint glass)  nie używa się na soczewki do 
ocz ale tylko do te leskopów,  i to iest ga j tward-  
sze szk ło  dotąd znane.  T w a rd o -szk ło  (har t -  
glass)  nie istnieie w naturze;  bo każde s zkło iest  
k r u c h e ,  rysuie się,  t łucze.  Fab rykanc i  s zk i e ł  
optycznych mniej  s ławni  nie mogąc  pozbyć się 
swych s z k i e ł  zwyczajnych,  nadal i  im t aką  nazwę 
dla sk re tui e j szego  u łudzeni a kupuiących.  S zk ł a  
wreszcie oczne 7. k r y s z ta łu  górnego, czyli s k a ­
l istego (cr is lal  de  roche ) ,  są to s zkł a kamienne ,  
i te nigdy w hande l  hurtowy nie wchodzą; Optyk  
p rak tyczny sain ie dla swej tylko p r a k tyk i  
szlifuie.  Są także  szk ł a  zwane kompozycj ą do 
naśladowania bryl antów,  lecz te na soczewki 
okularowe szl ifowane nie bywaią.  —  Nowy sk ł a d  
nut  muzycznych Fr .  S piess  i Spó łk i  przy  ulicy 
Sena tor skie j  N° 460 ,  o d e b ra ł  Pocztą nową k o m ­
pozycję  T alberga  p. t. Souveui r  de  Bee thoven ,  
Fantazja na for tepjan  dzie ło 39,  cena złp.  8; 
o r a /  U erza  wi e lką  Fantazję i War j ac j e  dz ie­
ł o  112 , cena  z łp .  8. —  Dla amatorów nab ia łu  
pr zy i e tnną  będzie  wiadomość,  że w Saskim O g r o ­
dzie dostać można codzień św ieiego m leka  u 
Ogro dn ik a  w domku  w ostatniej  alei p rowadzą­
cej z wejścia od żelaznej  b r amy  ku Rajtszuli  
p rzy  ulicy Królewskiej .  M l e k a  prosto od krowy 
t amże  dostanie,  rano o 6tej ,  p n po łud :  o 5tej i 
wieczorom o 8cj.  —  Znaczniejsze wygrane z lo­
sowania Obl igacj i  cząstko: wczo ra j :  Nr  85,383 ,  
w y g r a ł  zł.  150,000.  Po zł .  25 ,000,  Nra:  11,701,
25 ,644 ,  Po zł .  14,000,  N r a ;  65 ,232 ,  167,835,
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260,154. Po zł.  4,200, Nra:  96,992, 140,592, 
205,849, 285,804. Po zł. 2,500, N r a : 32,913, 
50,648, 50,696, 51,989, 56,942, 63,134, 79,609, 
’ 9.666, 96,938, 106,077, 143,101, 167,892, 
199,739, 203,51 1, 205,838, 205,868, 224,627, 
232,608, 234,936, 260,161, 263,494, 266,235, 
287,632. —  Onegdaj po 9tej wieczorem,  k i l ka
osób p rzewozi ło  się z Prag i  od kąp ie l i ,  nie d o p ł y ­
nąwszy b rzegu  p rzewróc i ł o  się czółno i u lonął  
mało l e tn i  syn Obywatela .  Teg oż  dnia  wieczo rem 
Człowiek p rzesz ło  lat 50 maiący,  w l icbej  odz ie ­
ży,  bardzo os ł abiony,  post rzelony przy ulicy Eis-  
ł r j ,  gd j  g n do Szpitalu niesiono,  na d rodze  umar ł .  
Tegoż  dnia wieczorem Szewc lat 60 maiący,  wdo- 
w iec ,  bezdz i e tny ,  p r zyby ł  do Szpitalu Ś. 1) u c b a 
odwiedzie  majst ra  szewekiego szpi ta lnego,  a gdy  
go nie zastał  po rwał  nóż do kra i ania  sk ó r  używa­
ny i tymże p ch n ą ł  się w brzuch 2 razy; co i ednak  
n ie  po zba w i ł '  go życia.  — Dnia 30 z. m. p r zys ła -  
ną została,  zapewne przez po my łk ę^  Sarna pod 
N r  394  przy ulicy K rak o : -P rzedm: ,  Ze  zaś przez 
k i l ka  dni nik t  się po nią nie zg ło s i ł ,  a może uledz 
zepsuciu,  z tego powodu oddaną  została do domu 
D obroczynności. —  Wczora j  w W ie lk im  Tea t r ze  
po 3ciin akc ie  H ity , przy wołana J Pani  z Kamil i-  
sk i t h  d szp erg er, i a ku Gość przedstawiaiąca g łó w ­
na rolę; P° ukończeniu przy wołana taż Artystka 
2 -k roć  oraz J Pi ' .  K om orow ski i JY erow ski. —  Na 
o-tal: Ta rgach  Wa r :  i Prag:  płacono korzec  Żyta 
zł  I 3 gr.  6. P s z e n i c y  zł. 32 gr .  16. Jęczmieni a 
z ł  11 o r  22. Owsa zł.  10 gr .  17. Siana fura ie- 
d nok on naz ł .  od 17 do 27,  pa rok on : od  40 do 50. 
S ło m y  zł. od 9 do 17. W o ł  dob ry  duk :  Ib ,  s re-  
dni  13, l ichy 10. Cielę  zł.  15. W iep rz  dobry  zł .  
84,  ś r edni  66,  l ichy 48. Kartolli kor zec  zł .  7 
Okowi ty lOej próby garni ec  zł.  4 gr.  13,  6ej  p r ó ­
by  zł.  2 gr .  20.  —  W tym roku w G d a ń sk u  wig. 
cej  iest w porc i e okrętow,  aniżeli  ich k i edy  od 
roku  1 819 było.

Z  R a d o m ia  d .  3 0  Czerw: IS ś O  r . —  Postą.  
nowieniein Najwyższej  Ra dy  Administ ra:  zdn i a  
27 Lutego (11 Marca)  1840 dozwolonem zo­
stało z , p rowadzen i e  w Mieście fxubeinjal :  R n .  
d o m iu , 2i.li waloych 5ciodniuwycb J a r m a r k ó w ,

z k tórych  I szy  rozpoczął  się 24go z. m.  i t rwał  
d łużej  nad czas oznaczony.  Przesz ło 15,000 
różnej  klassy mieszkańców nape łn i a ło  przez  
tydzi eń  Radom,  k tóry iuż oddawna nie l i czy ł  
tyle ludności .  O ile p rzy  s taraniach mie j sco­
wej W ła d z y ,  krótkość czasu dozwoli ła,  urzą-  
dz no oddz ie lne  place,  na spr zedaż  koni ,  b y ­
d ł a ,  ta rg we łny ,  k r a my  kup i ec k i e  i t. p., lecz 
mi mo  to wszystkie ulice miasta p r zepe łn ione  
b y ł y .  S łowem J a r m a r k  ten,  ile pierwszy do­
p i ero ,  p r ze szed ł  wszelkie oczekiwania.  Z n a j ­
dowała  się znaczna l iczba kupców z wielu miast  
Króles twa,  a nawet  z W a r s z a w y  z towarami roż ­
nego  rodzaiu p r zybyłych.  W dzień załatwiano 
i nt eresy  handlowe,  gospodar sk i e ,  a p r zy i e mn e  
wieczory spędzano ieszcze p rzy i emnie j  w u rzą­
dzonym tu od lat parę  Tea t r ze .  P. C h ełch o w -  
s k i , baviiący od miesiąca w Radomin,  codz ien ­
nie w dnie  J a rm a rk u ,  do bo r em  dz i e ł  i dob rą  
g r ą  Artystów,  zadowa la ł  Publ iczność.  Dla szcza- 
p ł e g o  zakresu  naszego pisina,  ogran i czamy  s i ę 
teraz Jedyni e tą wzmianką ,  iż Towarzystwo to 
iest  bez porównania l epszem od innych ,  k tór e 
nas w ia t a ch  innych  zabawiały.  Dzie ła  po wię­
kszej  części z Tea t ru  Rozmai tości ,  p rv e  1 sta win­
ne  są z wypracowaniem,  z wszelką gorl iwością,  
a to wszystko przypi sać  należy sl i roniom Z a ­
rządcy,  Obok tej, p-.łączi nej  z poży tk i em ro z ­
ry wk i ,  PP.  C iebhcirdt i A b e n d  (zimni w W a r ­
szawie)  p r zeds tawiani em widow isk O lim p ijsk ich  
Atletycznych  i innych,  od n ie iak i ego czasu b a ­
wią Pub li czność ,  k tór a  w dnie  J a rm ark o w e  
dość l icznie ich odwiedzał a .  L. M.

7, P e tersb u rg a  14 ( 2 f f )  C zerw ca. W  P szc zo ­
le P ó łn o c n e j czytamy co następuie : Po p r zy ­
byciu JJ.  GG. M< sci do F ra n k fn t t u , N. C E ­
SARZ Juić  wraz * W i e l k i m  Xięciem N A S T Ę P ­
CĄ Tronu,  udal i  się n iezwłocznie  w celu wł- 
dzenia  się z Xczką Y iarją  i i ej r odzeńs twem.  
Za ich powrotem,  N. G E S A R Z O W A  Jmć  po*
s ł a ł a  z oświadczeni em do X c z k i ,  iż p ragn ie  ią 
p rzy j ąć ,  ; w ki lka miuut  widzenie  się Ich n a ­
s t ąpi ł o N. GES \ I ) 5  Jmć  prwyt.,ł Na izec*r ną 
Swego  NASTĘ5 G \  przy wysiadaniu iej z kai e-

(*)
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ty, wprowadził  ją na schody,  { sam przedstawił 
CESARZOWEJ J. która naciskała ią iak Córkę 
oddawna ukochaną. Chwila ta, tak stanowcza 
dla familji Cesarskiej ,  była zupełnie błoga; naj­
mniejszy przymus nie zamącił  czystej radości ;  
nagle,  bez Sądnego usiłowania spokrewni ły sig 
se rca ,  a ten związek wiednem mgnieniu zawar* 
t.V» pozostanie t rwałym na wszystkie dalsze lata 
życia.

Gazeta urzędowa ogłosiła npowa- 
dnienie do zabierania wszelkiej w ł a s n o ś c i  chiit• 
tk iej. —— Rząd Stanów Zjedr protestował sig p rze­
ciw Francuzom, którzy przemocą wyiednali od 
wysp sandwichskich wynagrodzenia 20,000 dol- 
larow. —  Indjanie na pograniczu Stanów Zje- 
dnoczo: zamordowali ki lka rsób z podróżującego 
towarzystwa Artystów dramatycznych.

F e lg ja — Zmarły w W arszaw ie  znakomity 
Przedsiębiorca zakładów fabrycznych Jan Coc- 
queril (Kokeryl ) ,  nie zostawił dzieci; lecz 13.de 
osób z iego rodziny maią należeć do objęcia 
spa dku .—  W święto B o l e g o  C i a ł a  zaszły 
w Arwaee/ftniespokojności, które uśmierzono.

Francja . —  W ciągu Lipca maią utworzyć 3 
obozy pod L unew dem , Compiegne (Kąpień)  i 
S.Omer. —  Na uroczystość Drukarzy w Sslrasbur .  
g a j  spodziewano się najznakomitszych Litera­
tów paryskich,  iako to: Wiktora Hugo, Delawi- 
n ia , i t. p. Pan L am arlin  zostaje wstrzymany u 
swoiego chorego ojca, a podeszły,  znękany C ha­
teaubriand  (Szatobrjan),  również musiał  zanie­
chać podróży do S ilra sb u rg a . — Powstanie Aa-  
bjrlów w prowincji M askary , zjedna Francuzom 
więcej korzys'ci niż korpus 20,000 wojska; A r a • 
bowie są zniechęceni przeciw Emirowi z przyczy. 
ny nadzwyczajnych okrucieństw, iakich dopusz- 
czał się względem ich rodzin. —-  Król F ilip  miał  
napisać list własnoręczny do Króla P ruskiego.—- 
P. Ih ic rs  zamyślał  istotnie osadzić Don K arola  i 
iego rodzinę w fortecy R h y e  (Ble) ,  celem prze­
szkodzenia korrespondencj i  z F abrerq;  opiera­
nie się dyplomatyków zagranioznych, zniweczy­
ło ten zamiar,

H istp a n ja . —*• Biskup O ryhueli obawiaiąc się

zemsty Kabrery, hto'ry poprzysiągł  wytępić wszy* 
stkich nieprzyjaciół Hrabiego E spagne  ( Espań),  
uszedł do Francji ,  dokąd mu towarzyszyła e skor­
ta 200 Karlistów. Biskup zabrał  z s o b ą  25,000 fr- 
z ł o t e m . —  Były Je ne ra ł  karlisławski S e g ir ra ,  
wykonał  ucieczkę w sposób następujący : 1 2 o 
z. m. opuściwszy P ra ts  z hufcem 30 ludzi, ruszył 
w kierunku do S a u ry n y ;  na polu Jenera ł  zabi ł  
stroiego Adjutants wystrzałem,  sain zaś skoczył  
z konia i sk r y ł  się w zbożu, gdzie oczek i wał p rzy­
bycia wezwanych Izabellistów z dywizji Jene ra ła  
Karbo. —  M imo przywrócenia pokoiu w znacz.ncj 
części półwyspu, bieg dyliżansów ieszcze nie icsł 
uregulowany.

Niemcy. —- J. C. W.  CESARZEW JCZ Następca 
tronu rossyj:, p rzyby ł25go  z. m. do D a rm tzta d u . 
—  22go z. m. spad ł  w okolicy Raden, grad wiel­
kości kasztanów, i potrzaskał  prawie wszystkie 
szyby w mieście,  a na polu zabi ł  ki lku ludzi.

Turcja . —— Arabowie usiłowali 13-kroć pod­
palić K air  ale bezskutecznie; A bas  Bisza do- 
wodzca tamecznej gwardji  narodowej przypro­
wadził  mieszkańców do najokropniejszej nę­
dzy; w miejsce swoich zatrudnień muszą p ra ­
n ie  całe dnie poświęcać musztrze, a przytem 
opłacać uciążliwe podatki.  Staremu Arabowi 
zabrano niedawno 3 th  synów do gwardji  na­
rodowej,  4ty najmłodszy został przy ojcu; ten 
widząc sig pozbawionym sposobu do życia pro­
s i ł  Beja o uwolnienie i ednegosyna,  lecz zamiast 
odpowiedzi dano mu bastonadę; teraz przy by ł  naj­
młodszy Syn z podobną prośbą,  a gdy go chcia­
no również wychłostać, Arab doby ł  pistolet i 
zastrzeli ł  B e ja . —  Wice-k rói  E g ip tu  udał  się 
na krótki  czas do K airu . — W  A le x a n d r j 'i  zda­
rzy ł  się smutny przypadek na ulicy. p. T u r­
czynów  icz teść Pana R o n f o r t  zarządzcy dóhr  
Ibrahirna  Baszy, został nagle napadnięty przez 
Beduina który zrani ł  go ciężką szablą. Zbro ­
dniarz zapytany o przyczynę zamachu,  odpo­
wiedz ia ł :  iż M ahomet n a tc h n ą ł g 0 a [,y za b ił  
chrieścjanina. —  W ' Stam bule u lr zymuią , że 
konferencja londyńska uchwaliła ustąpić zna­
czną część ^  Wicekrólowi .  — Oddaleni  teraz
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* J, r *e* ‘Uugi  czas tyle Czynni i s ławni  Raszowie
osrew  i fla lil , nie byli  t  urodzeni a T urkam i, i 

l>i zez to prawdziwi  Muzu łman ie  n ie  inicli  w nich 
, s ‘ołoego zaufania.

W ło c h y . -— O j c i e c  S t y  ozdrowia ł  r. swo- 
i ? ŁT J n i «  cho roby,  a 14go ?. m. o d b y ł  iu i  

a ozeiutwo w kapl i cy  S yx ly n sk ie f . —  11 go z, 
•*>• s p a d ł  og romny  g rad  w okol icy Skrosnno ,
*  n i ek tó rych  miejscach przez 3 dni  zalegał .  —

m i i a ł  S lo p fo rd  stosownie do rozkazu otrzy- 
ma nogo T. jy ja rty o d p ł y n ą ł  I 4go  z. ni. z Neapo- 
n. 1 6| N eapolitan: zamyśla powtórnie  zwie­
zie wyspg Sycyljc. —  I 5 g 0 z. in. rozstrzel  ano 

w capo u eh żo łn i e rzy  sycyl i j sk ich ,  którzy za­
mordowa l i  swoiego Officers.

R o zm a ito śc i.--  VV wieku U  tym d ługośó trze-  
w.kow oznaczała stopie,! noszącej  ie o soby;  i 
tak n ap rzy k ł ad ,  t rzewiki  osoby * domu 
lącego mi a ły  21/*  stopy d ługości ,  t r zewiki  [Jr a . 
b i ego  lub Barona 2 stopy,  Szlachcica l r/ 2 sto- 
Py- W  skut ek  t r ^ o  powstało przys łowie  : „ ż y ć  
na wie lką  stopę.”  Dainy ówczesne b y ł y  szczę­
śliwe k i edy  mi a ły  d u ł ą  s t opę .—  W  Hrabs twie  
r ta n d o lf  w Ameryce  odkry to  n ad e r  obfite ko- 
pa ln ie  / iota  , uusfdrfzaiapn J  * • , to . / n n n  j  n  r ***ące d/ . ienme metalu na 
3 do 4300  dollar , ,« I —  Poli  1» l„ j  /  1. . , 1 J a tondynska  a r e ­
sztowała kobi e t ę  która swo i ,  p i ęknośc i .  , „ r a .
c a ł a  uwagę mężczyzn.  Banda zbójców w i e j  
mieszkan iu  zabi iała nieszczęśl iwych towarzyszów 
p rzechadzek .  Zb rod n i a r ka  i wspólnicy p rzyzna ­
li się do wielu morders tw,  znaleziono u nich ki l -  
kakroćs to tys ięcy z ło ty ch .—  P .  Faber w W ie ­
dniu. wynalaz ł  automat naś laduiący mowę luds-  
ką. Wynalazca  pracowa ł  przez  16 lat nad swo­
ją  machiną .  —  Zaim prow iiow anc m ałieAslw o. 
Szlachc ic  ang i ek  znajduiąc się n iedawno w ko ­
ściele  s k i ną ł  na n iezna iomą damę  aby wyszła,  
b drzwi  kościoła  spotkal i  się o bo i e ,  i wnet  
" ‘szczęła się między n i emi  następutąca rozmo*. 
“’fl '• „ J a  na Panią  sk i n ą ł e m . ”  „ J a  P a n a  spos t rze­
g ł a m . ” „ T u  iest O ł t a r z . ”  A t am iest K a p ł a n . ”  
„ J *  nie i es t em żonaty.”  „ J a  nie ies tem za mę ­
żną,  ale Życzyłabym abyś  Pan wszed ł  w zwią.  
*ek ma ł żeńsk i . ”  „ P o d a j ż e  mi  Pani r ę kę . ”  „ S ł u ­

cham Pana ! ”  Co powiedziel i  wykonal i ,  i ieszcze 
tegoż dnia obchodzi l i  wesele.

Urirfd Ulan: M. Warszawy- W  w y k o n a n i u  R e s k i  y-  
p t u  .1 W .  J e n c : - A d j u l a n t a  R a u t e n s t r a u c h ,  C z ł o n k a  R a d y  
Admi n :  K r ó l e s : ,  z d.  C ze r w :  r .  b.  N ° 5163/3995, U r z ą d  
Mi t  ni: p o d a i e  do  p o w s z e c l r  w i a d o m o ś c i  w s z y s t k i c h  M i e ­
s z k a ń c ó w  M.  W a r s z :  i P r z e d :  P r a g i ,  W y p i s  z P r o t o k ó ł u  
P o s i e d z e n i a  R a d y  Adin:  K r ó l :  Po l s :  z d.  a3//25 Maj a  r . b .  N 0 
6656, w p r z e d m i o c i e  z a p o b i e ż e n i a  z b i e g o s t w u  Z a c i ą g o ­
w y c h ,  a  t o  c e l em p r z e j ę c i a  się t e in p r z e k o n a n i e m ,  i i  o b o ­
w i ą z k i e m  ies t  k a ż d e g o  z a c h ę c a ć  S p i s o w y c h ,  a ż e b y  s k o r o  
k t ó r y  z n i ch  o d d a n y  z o s t a n i e  na  Z a c i ą g ,  d o c h o w y w a ł  s t a ­
le w y  k o n a n ą  na  w i e r  nos'c N.  P A N  U p r z y s i ę g ę ,  i n i e  d o p u ­
s zc z a ł  się /  hi e gos  t wa ;  g d  yż  w r az i e  p r z e  ci w»  y m,  D e z e r t e r  
k a ż d y  za z ł a m a n i e  p r z y s i ę g i  i o p u s z c z e n i e  s z e r e g ó w , n i e -  
t y l k o  s u r ow ej u l e g a  k a r z e ,  a l e  n a d t o  s t a i e  s ię c i ę ż a re m 
G m i n i e ,  z k t ó r e j  z o s t a ł  do  w o j s k a  o d d a n y ,  a l b o w i e m  w ie* 
g o  mie j sce  mus i  b y ć  i n n y  z d a t n y  Sp i s o  wy z a r az  do  t e go ż  
W o j s k a  p r z e z n n e z o n y ;  on zaś ,  za i e go  u i ę c i e m,  t a k ż e  w r a ­
ca  d o  s ł u ż b y ,  b ez  z a l k z e n i a  g o  na k o n t y n g e n s .  W7 k o ń c u  
U r z ą d  Mun i c :  n a d m i e n i a ,  iż D e z e r t e r  ż a d e n  u k r y ć  się ni e  
z d o ł a ,  c h y b a  na czas  k r ó t k i ,  gd  yż k a r y  za  u k r y  w a n i e  D e ­
z e r t e r ó w  p r z e p i s a n e , u k * do z w a l a i ą  p r z e  t r zy  my w a ć  o u y c h  
n a w e t  t y m  m i e s z k a ń c o m ,  k t ó r z y  b y  n i e p o m n i  na  o b o w i ą ­
z e k  p o s ł u s z e ń s t w a  R z ą d o w i ,  u k r y  w ać i ch chc i e l i ;  znś  w e ­
d ł u g  K o n w e n c j i  k a r t e l o w  ej  z  K r a i a m i o ś c i e n n e m i  z a w a r ­
t e j ,  D e z e r t e r y  w o j s ko w i, a n a w e t  s p i s owi  i eszcze  na  z a ­
c i ą g  n i e p o w o ł a n i ,  e x t r a d o w a n i  z o s t a n ą  z z a g r a n i c y , g d y ­
b y  t a m ż e  z b i e dz  mi e l i . — W y p i *  z P r o t o k ó ł u  P o s i e d z e n i a  
I l a d y  A d mi n : ,  w W a r s z :  d.  5*/2 j  M a j a  I 8 4 0 r »  N a m i e s t n i k
K r ó l :  o z n a j m i ł  R a d z i e  A d : ,  ż c . J E G O  C E S A R S K A  K R Ó ­
L E W S K A  M O S C m a i ą c  S o b i e  p r z e z  N i e g o  don i e s i en i em
0 z na c z n e j  de z e r c j  Rek r u t ów"  z K r ó l :  P o i :  z d a r z a j ą c e j  s ię 
c o r o c z n i e  w czas i e  p r o w a d z e n i a  i ch  w  p a r l j a c h  z mi e j s c ,  
w  o p r y c h  są b r a n i  do  K o m e n d ,  d o  k t ó r y  cli są p r zez  u a-
C  7  011 1  1ST» " * • . , * r

w i e r d z i ć  r a c z y ł  z a p r o p o n o w a n e  p rz e z  
' t ; ° i Kr °  V n i a i ą ce  n a  c e l u  z a p o b i e ż e n i e  p o d o b n y m

1  P u d a “ ie <l(> p o * . * e c h :  . i . d o J o -n .  W . k U l c k U k „ w , g. „ j , . K u C e l a r , , i‘o . R r < |
R o ż k a Z u ,  N a m i e s t n i k  K r ó l e :  w z y w a ł  H a rię A , |mi- o w v -  
( lanie s t o s o w n y c h  R o z p o r zą d z e ń .  R a d a  p o s t a n o w i ł a  c8 
n a s t ę p n i e :  1) J e ż e l i  z l i c z b y  R e k r u t ó w  z K r ó l :  Roi :  w c z a ­
s ie  p r o w a d z e n i a  ich W p a r t j a e h  Z mi e j s c , w k t ó r y c h  są b r a ­
ni  do  K o m e n d ,  do  k t ó r y c h  są p r z y d z i e l a n i ,  z b i e g n i e  w i ę ­
cej  i ak i ed e n  ze  s tu ,  w t a k i m  r az i e  p r z e w y ż s z a j ą c a  t en 
S t o s u n e k  l i c zba  z b i e g ł y c h ,  k o m p l e t o w a n ą  h y c  ma  i n n y .  
mi  R e k r u t a m i ,  z d o l n y m i  do  w o j e n n e j  ś ł u z b  v k t ó r z y  b r a ­
ni  b y ś  W i n n i  z t y c h  Sa my c h  G u b e r n j i  i O b w o d ó w ,  i k t ó -  
r y c h  z b i eg l i  p o c h o d z i l i .  2 )  G t ó s s n i e  z a r z ą d , a i ą c y  s p i se m 
i z a c i ą g i e m  w o j s k o w y m ,  p 0 o t r z y m a n i u  o d  S z t a b u  G ł ó -  
w n e g o  Armj i  c z y n n e j ,  s-jjjsu i m i e n n e g o  z b i e g ł y c h  R e ­
k r u t ó w  z w y m i e n i e n i e m  G u b e r n j i  i O b w o d ó w ,  z k t ó r y c h
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pochodzi l i ,  obowiązany iest wyda ć  z swej  s t r ony  s toso­
wne  rozporządzenie ,  wzg l ędem pobrania  i nnych R e k r u ­
tów i oddahia  ich w' miejsce zb i eg łych .  3 ) R e k i u c i  p r ze ­
znaczeni  w miejsce zb i eg ł ych  i b r ać  się maiących,  i ak to 
w a r t ;  l szym powiedz i ano,  z tych s amych  Gub;  i O b w o ­
dów,  z k t ó r yc h  zbiegi  pochodzi l i ,  w żadnym p r zy p a d k u  
nie mogą  być  zas tępowani  ludźmi ukrywa i ąccmi  się 
p rzed ko/ i skrypcj ą  i poborem do wojska ,  uięlymi  na w ł ó ­
częgostwie,  lub uwoln ionymi  z więzienia.  4)  S c hw y ­
tani  / .bi tgl i  Re kr uc i ,  winni  być  na t ychmi as t  oddawan i  
wł aś c i wy m Naczeln ikom W o i en n ym ,  dla pos tąpienia  z 
niemi iak z dezer t erami  woj skowymi ,  i odesłania  ich na 
s łużbę  bez zal iczenia .  5)  Pos t anowien ie  to podać  do po ­
wszechne j  wiadomości  wszys tk im mieszkańcom kra iu i 
ogł aszać  ie corocznie  przed każdym poborem do wojska,  
fi) V t ykonan i e  niniejszej  Decyzji  i wy dan i e  dalszych w 
tej mierze rozporządzeń ,  porucza  się Je ne ra ł -A dju tan ło­
wi Hai f tenet rauch,  i ako ki e ru j ącemu Spisem i Zac i ągi em 
woj skowym w Warsz awi e .  Zg od n o  z Pro t okó ł em : S e ­
k re t a r z  Stanu ( podp : )  T ym o w sk i.  Za  zgodność :  Szef  
Biura ( p od p  ) M. G vcj’f m .  P. o. P re z y d e n t a  G raybncr. 
S ek re t a r z  J e n e ra l n y  G. Ja h o łko w sk i.

T JS GO R O lf Z N Y  T A R G  NA WE-fcNĘ o d b y ł  się 
iak po p r z - dn i o  w terminie  przepi sami  i s lnieiącemi s t a ­
le na ten cel oznac z on y m,  to iest dnia 15 Czerwca ,  
i t r w a ł  dni  cztery.  W e ł n y  dowieziono i, wyważono  
w czas ie t a rgu  n a w a g a c h  miejskich cent:  12,441,  funt:  
57,  na wadze  b a n ko w e j  z p rzeznaczeniem n a  s k ł ad  
t amże cent:  91S, r azem cent ;  13,359 funt :  57; a za­
tem ma ł o co mniej  w s tosunku do zesz łorocznego do- 
w y / u ,  k tóry  14,000 cent? wynos i ł .  Gdy zaś ogólna 
p rodukc j a  we ł ny  w ca ł ym kra iu  wynos i  oko ł o  70,000 
cent : ,  zasadzając  się na podan iach  s t a tys tycznych  o i- 
lości owi ec ;  pr ze to  dowóz  w czasie t a r gu  iest ty lko  
małą  częścią całoj  massy we ł ny ,  która  s t anowiąc  o be ­
tn i e  znaczny a r t y k u ł  hand lu  wy wo zo we go ,  wcześnie  
j . j / ed  t a rg i em w miejscach p r odukc j i  p r awo  Landlu-  
l ą c y i h  z a kup i oną  zos ta ła .  Dżdżysta i z imna pora  r o ­
ku,  p r zy p ad ł a  w czasie tegorocznej  s t r zyży o w i e c ,  
ut rud/ . i ła t akże  nal eżyte  i wielce w użyciu cenione  
mycie  wełny ; okol iczność  t a ,  i ak  równie  wi ad omo ­
ści o zni żonych c e n a c h ,  z Wr oc ł aws k i eg o  t argu na- 
d es z ł e ,  b y ł o  powodem iż w po rp wn an i u  z zesz łoro­
cznym l argiem,  p ł acono  wszystkie  g ą t unk i  wełny  ni­
żej « d t o  do 24 tal;  na cent .  ciężkim czyl i  132 fun­
t o wym.  Z przywiezionej  w e ł n y  oko ł o  2uQ0 cent :  p o ­
zos ta ło nie sp r zedanych  dla  zupe ł ni e  z łego mycia i 
p r zy r zą d ze n i a ,  lub też zby t  pośr ednich  g a l u ąk ó w .  
p u m i m o  okol iczności  sprzy i a iących rozci ągł emi  h o ­
dowan i u  owiec w kraiu t u t e j szym,  p r zyznać  t r zeba  f 
iż oprócz  kilkudzipKię^i^ owczarń będących od wie­
lu jat  na drodze  pos t ępu \ zaszczytnego współubie -  
gau ia  się, zuaczua częśc wymaga  większych  s t a rań  i

dalszej  pop r awy ,  dobroci  t r yków,  umiejętne k r zyżo ­
wanie,  odpowiednia  i do na tury  owiec  zas tosowana  
p as za ,  k t ór a  i ak wiadomo znacznie w p ł y w a  na r oz ­
winięcie  i usta lenie  cha r ak t er u  pot rzebie  o d po w i a ­
daj ącego,  miękkość  i si łę w ł o s a ;  a  nakoniec  mycie i 
p r zyrz ądzen i e  we ł ny ,  wiele  ieszcze do życzenia p o ­
zos tawiają .  Niena l eża łoby t akże  spuszczać  z u w a g i ,  
p a k owa n ia  w wańt uchy ,  k t ór e  wedle  corocznie p o w t a ­
r zanych  u w a g ,  ani  szyte  na z e w n ą t r z ,  ani  ł a t a n e , 
lecz t  dwóch  ca ł ko wi ty ch  b r y t ów,  nie dłuższe  nad 
sześć ł okci ,  iako wie lkości  w hand l u pospol icie uży­
wa n y ,  i należycie  u p a k o w a n e ,  p r zysposobione  być 
p owi nny .  Niemniej  ważne  iest umieszczenie osobno 
br aku  i kud ł ów żó ł ty ch ,  gdy  iak wi adomo od zacho­
wania  wyżej  p r zy toczonych  wa r un k ów  lub ich opusz­
czenia ,  zależą korzyści  lub s t r a ty p roducen t ów,  powię-  
kszenfes i ę  coroczne k o nkur enc j i  lub odst ręczenie  na­
b yw c ów .  Baok Polski  podobni e  iak lat  zeszłych,  ze 
z wy k łe mi  dogodnośęiami  dla sk ł ada j ących  we ł nę  d a ­
w a ł  zal iczenia.

P R Z Y J E C H A I I  do W A R S Z A W Y .
ćŁęsk i Adam Ra d c a  Stanu z T u ło w ic ;  Chrząszcze w- 

aki Toed :  Dzie: z Wi e r zh i nk a ;  Zie leniewski  Kaie:  D«ie: 
z Kl onowa;  Romaszewski  F r :  Dzie:  z Pa p r o t n i ;  -Łusz­
czewski  W ik tor  Dzie:  z R/ .ec/.kowa; Modl iński  Józ e f  
Dzie;  z Z ak rz e wa ;  Niko ła i ew Fe l d j .  ge r  z Pet er shurga .

D O N I E S I E N I A .
P odp i sany  dowiedziawszy się,  £e Pan Alexander  

Rosens t c in  s tara  się na kon to  moie d ługi  zaciągać,  
mieniąc, się moim Buc hha l t r r em;  mam więc za  o b o­
wiązek niuiejszem ost rzedz Sznn: Pub| : ,  iż tenże w ża ­
dnych  obowi ązkac h  u mnie nie zos t . i e ,  i d ługów za 
niego p łacić  nie będę.  J . f.. F la ta a .

Niuiejszem zawiadamiam zamieszka łych  w K r ó l e ­
stwie Po l sk i em i Pańs tw ie Rosyjskiero k r e wn yc h  mo­
ich roszczących p rawo dla s i tbie  do spadku pozos ta­
ł e g o  po zma r ły c h  Kniaziach Dawid/ . ie i iego synie  
J a k ób i e  Az u l ewi cz ac h , sk ł ada i ącego  się z F o l w a r k u  
zwane go  Dziemi tków w Powiecie  Sokol sk im i w O b ­
wodzie  Bia łos tockim p o ł oż o n eg o ,  r ówn i e  też zawi a­
damiam i te osoby u s t r o n n e , kt ór e  Ja k i eko l wi ek  bądź 
inaią pretensje  do t ychże  Azu lewic /ów,  ażeby raczyl i  
bez żadnej  zwł ok i  p r zy b yć  z p r a w n e m i  d ow o da mi ,  
udowodnia i ącemi  mi zaprzeczoną rea lność  ich pretensj i  
do pogranicznego Miasta  Brześcia l i t ewskiego na dzień 
a/2 0  P a ź d z i e r n i ka ,  gdzie ia niżej podpisany będę  ocze­
k i w a ł  u W .  Kononowicza ,  w celu ukończenia  przez 
k ombi nac j e  ze wszyslkiemi  pretensorc roi iąko i edyny  
Sukcessor  pozos tałości  po Azu l ewi cz ach ; w przeci- 
yynym bowiem r az i e ,  leżeli k r e w n r  moi  nic p r zybędą  
w terminie  zakreś lonym iak dotąd zwl ek a l i ,  a nawe t  
nu k i l k a k ro tn e  odezwy moie w tym interesie pisane
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równie* i dalsi p r e t cnso r owi e  icicl i  
uu. l a k o w e  nie pr zybyc i e

B'£) odpowiada ł1! : ...........
?*>ybM powyższego  termi 
'  * » ł o k a ,  i ako  też nie złożenie  p ra wn y ch  dowodów,  
■Mę  uważa ł  za szkodę moią ;  zatem nie oczekuiąc 
sk u t kó w przez to mogących  n as t ąp i ć ,  za poś r edn ic ­
t wem władzy miejscowej  do zaięcia  na ,-zi z moią 
ca ł ego  spadku  po Dawidzie  i synie  iego a! nic Azu- 
l ew.czach p rz y s t ąp i ć ,  i pr awem bronie się zamie­
rzam.  S a m u e l łlc jze w sk i  Dymi , .  Chorą:  Wo j s k  Ros:

i  ZAWIADOMIENIE |
*  nJ ^ ,e,gr ° ^ kr i a d u  T o w a r°™ m o d n y c h , P .  H . g  
%  S C H L E S J \ G E R  ju n io r ,  u- W r o c ła w iu ,  n a  1  
S WLC lm  ry n ^n K ro  2 0 ,  p o d  z ł o t ą  K o ro n ą ,

p i t rw s ze m  p ią tr z fcÎ
 Sprowadz i wszy  najprzedniej sze W y r o b y  prosto 

4 , ł l  ai .yz;1e F ra nkfo r t , ,  n. W. i Lipska ,  urozmaic i ł em \  
Jk  z u p e ł n i e b k ł a d  mój  T o w ar ów ,  najnowszemi  przed- e j  
4  miotami  mody i p rzepychu .  Pomiędzy temi ,  naj- *  
0  bardziej  odznaczają  s i ę :  najcieńsze, n a jn o w s z e j  
\  i baw ełniane, iedwabne i pótU dw abne M
4  lylat'r je ,  na j gustow niej sze S tro ie  ślubne i salo  ’S. 
%  nowe, o b fity  wybór na jcieńszych  P c rk a li  w n a j- M  
y L o jjsl-o«nLej SZy  ,:h d. sm ia ch ,, F ra n cu zk i'!  U  a f ty ,  \  
//,. - - eble i L .rank i , I d  aterje na K o łd ry , D yw any , jK o łd ry , D yw any  

n ajcieńszych  S za li ,  Chustek du-»  nadto  w y  bo. j z a t t ,  u  ans t e / t  a a -  „7/
»  Z y c h  na  szyty  r o z m a i t e j  w i e l k o ś c i ,  goto,, y c h  S a-  €  

lup  z Itla terji „a S a lo p y  Dla  Panów : D ra w -ip tu a ie r ji n a  C a iopy .—  Dla Panów : Draw- 
i iwe ang ielsk ie  najcieńsze S u k n a ,  M a t e r j e  „ A  
lodnie,  Kamizelk i ,  Kr awa t y  i I ndyjskie  Olu, W  
ki do nosa.  Za pe wni am,  obok dobroci  g . t u n  ^

Ile dziw ę  
Spodni  

4  stki  do
J /  ku T o w a r ó w ,  naj t ańszą cenę

i - s ś
W  dniu 25 Czerwca  (7 Lipca)  r. b. o godzinie  10 

r ano ,  odbędzie  się l icytacja publ iczna w domu pod 
Nr  3S3 przy ul icy Krakowski e  Przedmieście ,  na Me ­
ble,  bie l i znę ,  Garderobę ,  Książki ,  Obrazy ,  i l. p. rzeczy.

W  dniu 6 i 7 b. ni. od god-/. lOej z r ana  
do 2ej z pnłud:  przy ulicy Długi - j  N°5S6 
Iii: A, w domu Szambelana  No wakows ki e­
go,  sp r zedawane  będą z wolnej  ręki  przez 

f ^o Ua c j ą  różne  M E B L E ,  iako to :  Ka n a p y ,  U i zes ł a ,  
toly,  -Łóżka,  Szafy i t s i onowe  i inne ruchomości  bar-  
z°  mało używane .

R ejen t h a n c c lla r j i  Z m tails k i  ej C aberuji Lnbt l~ 
s f,J- Z a wi a d a m i a  Publ iczność,  iz na żądanie  Suk-  
^^8f5"^ów po ś p.  I gnacym Wi n ce n t y m 2cb imion 

e m s k i m  pozos t a łych ,  we wsi Z krzew Powiecie  
« si.ust,,wikirti Gubernj i  Lubel skiej ,  dnia 29 Lipca  

• p r zedawane  będą p r U z  publ iczną  l i y t a c j ą  za

go t owe  pi eni ądze ,  Owce,  K onie,  K larze.  Zboże ,  W ó d ­
ka ,  Meble  domowe ,  Sprzęty gospoda rsk i e ,  i inne l i a -  
chomości  do spadku  należące.  Lubl in d. *7/ s 9 Cz e r ­
wca 1840 roku.  X a u  ery G h ełm ick i.

P L A S T E R  W Y G UB I AJ ĄC Y O D C I S K I .  Niżej  po d ­
pi sana  p r zybywszy  z Ber l ina,  r ekomendui e  się S / . i h o - 
Publ icznośei  z nowo wynalez iouym i a p r ob o wa n y m p la ­
s t r em,  s łużąc j  m przeciw odci skom,  k tó r ego  skutków nie 
t y l ko  w wielu miejscach za granicą,  .nie i przez k i lka  t u ­
t e j sz yc h . osób t ak dalece doświadczono,  że zadowol i ł  
zu pe ł ne  ich oczekiwanie .  Osoby,  k tó r eby  sobie ry-  
czy ły  pozbyć te dolegl iwości ,  raczą się zgłos ić  w d o ­
mu Ża i ezdnym Pani  Ger lach ua Krakow:  Przedni : ,  Ni o 
414,  a przy r egu la rnem użyciu tegoż p l a s t r u ,  odci ski  
wkr ót ce  i nieochybuie  / giną .  K.  Z a w is za .

YV dal szym ciągu l icytacj i  po niegdy Be ne d yk c i e  
Kwiecińskim,  sp r zedane  będą  w domu przy ulicy OUuź- 
nej  pod Nrem 276(1 lit: B, dnia  24  Czerw ca ,(6 Lipca)  
r. b. o godz:  1 Olej z rana ,  Z e g a r  s to łowy,  T a b a k i e r k a  
i Krucyf iks  s rebrne ,  K omo da ,  różne S e r we t y ,  Szafy,  
S t o ł y ,  <Lóżka, P or t r e t y ,  i tym podobne  przedmioty ,  

W i n ce n t y  J u lic k i  Re ienl .
Dn i a  23 Czerwca idąc do r oga t ek  P owązkows ki ch ,  

zgubiony  zos t a ł  Pul j a re s  czarny,  obwiązany  t as iemką  
czarną ,  w k t ó r y m zna j dowa ł y się 2 W i  X L E ,  każdy  
na 300 Rubl i  s r ebrem,  na imię Josz l a  Jers / .owicza 
Hor be rga ,  z podpisem Hinc/.a; 2 L I S T Y ,  ieden do 
Diucza Ojca,  2gi  do Schol tza ,  i inne Pap i er y ;  zna ­
lazca raczy oddać  pr zy  ul icy Orlej  pod Nr  S00 da 
F a j w l a  Wa s se r ma n a ,  za na g r od ą  zł.  20.

f^J O  W Ogrodz i e  Wiej skie j  K a wy ,  p r^y  ALi ach
~ • Jazdowskich .  ies t  znaczny  z b i ó r '1 R U S K  A-

‘óżnych,  i nas tępnie  i nnego O W O C U -
• . ^  v C i i  z haf t em Smej klassy,  n owy ,  porządny
sfio t°. *p r *?da,Ha - Wi adomoś ć  u S t róża  domu  Nr y i y ,  przy ulicy. Żabie j .

B o  S k ł ad u  r óżnych  ross j j s fc id,  T O W A R Ó W  n.-i 
No wc m i , . , c n e  w p . o s t  K o p t , „ i k a  Nr m 5, n a d s i e d ł  
t r an spor t Połykui węd-u :  kry, , , . : ,  K.-,wj„,,,  r a s „ „ : ,
Szamai  wędso: ,  Ma,sin. odes: ,  G r o s , k u  , i110 . w „oj .  
l epszym ga t unku ,  Świec s t ea ryno:  i wosko: ,  Ol. ić p a ­
p ie r owyc h ,  Role t  do okien i t  p .  J a u  C r y d t n .  •

Je s t  do wynajęc i a  F O R T E f . l A N ,  w domu pod Nr  
1373 przy ulicy Marsza łkowskie j ;  k toby  sobie życ/.y l 
t akowy  wynaiąć ,  raczy zgłos ić  się do Gospodyn i  t e ­
goż  domu .

Onegda j  zgubiono Numer  32!) Dorożki ;  Z n a i a z i a  
r aczy oddać  za nagrodą do Biura Pol icj i .

Osoba w \ i eżdżaiąca w t yc h  dnia.  h do BUSKA swo­
im własnym powozem,  nio/c. zabrać  i ednę  lub d« ip 
Osoby  na wspóloy k o s / : .  Zg łos i ć  się inozna p«»HI 
N r  366 na Krak-  Przed:  na 2gie piąt ro.  Ta  niże p o ­
t r zebna  PANNA dłużąca;  oraz sa do uaięcia  M E B L E .



W  d. 2 3 M aj a (4 Cz e rwc a)  r b. o d woł a ł am i cofnę­
ł am urzędowni e  Aktem przed Czapl ińskim Reiente in  
P t u  L ipnowski egu  sp< rządzonym,  wszystkie  P l e n i po ­
tencje t ak specjalne iako i i eneralne,  w iakimkolwiek 
pr zedmioc ie ,  na  czyI^bąć osobę i w iaki inbąć czasie 
p r zezemnte  wy s t awi on e j  co,  dla po i nformowani a  in­
t e r e so wa ny ch  osób,  do publ icznej  wiadomości  zano­
s z ę . —  W  Ugoszczu dnia  10 /2 2  Czerwca  1S40 roku .

•lulja z P iwn i ck i ch  B orzew ska- 
W  dalszej  kontynuac j i  odbywane j  Licytacj i  przy ul i ­

cy U p i e k  Nowego  Miasta  pod N r 306,  zawiadamia  się 
Publ iczność ,  że w d. 2 4 C z e r : ( 6  Lipca)  r. b. o godz:  4tej 
■/. polnd.  w ternie miejscu sprzedane  zostaną S re b ra  s to­
ł owe ,  2 Wo z y  s zybo wane,  pa r okonny  i poiedy liczy,  K a ­
r y,  P ó ł  Ka r y ,  Kocz,  S i eczkarn i a  ko-rbą k r ęcona  o 2cli 
noźacl l ,  Magie l  na T ry b a c h  dębowy  i Fasy  do solenia  
mięsa;  zaś w dniu nas t ępny ni, to iest: 25 Czer:  (7 L ip c a )  
r .  b. także  o godz:  4 z połud: ,  K a n a p a ,  6 Krzese ł  i 2 Fo-  
t eie masyw mahoniowe,  oraz Sk ła d  rozmai tych  Wę d l i n ,  
S ł on i ny  i Sad ł a ,  do pozostałości  niegd y J a n a  Barszcze-  
wi  za należące,  a to za go t owe  zaraz  po przybiciu płacić  
się mone t ą  maiące pieniądze .  M a sło w sk i  Ueient .

K O N  i K L A C Z  nds t anowiona  z a n ­
giel skim ogierem ze stajni  Królewskie j ,  
ska rogniade  po lat  5 ma i ące ,  miary  a r ­
szynów a  i wersz:  3; oraz Bt tYKA k r y ­

ta  na dwóch  rysuracb mocno i zgrabnie  zbudowana ,  
zda t ną  do najdalszych p o d ró ż y ;  są do sprzedania  p r zy  
ul icy Mokot ows ki e j  w domu P.  Nowick iego  Nr  łfińu 
lit: ii

Para  K O N I  po i azdowyeh  z p o w o d u  w y ­
jazdu,  iest  do sprzedania ,  bl i ższą wi a­
domość powziąść można w domu Zrazow-  
ski ego przy ulicy Nowy Świa t  Nr  I 3 l 5  

na pier  wszem piąt rze po Iow ąj ręce.
S y n d y c y  M assy u p a d ło śc i Jó ze fa  i  K aro la  B r a ­

ci Bench* rgy ora z M a rja n tty  Hcuebe.rg 11'clon y- 
F od a i ą  do powszechne j  wiadomości ,  iż w dniu 24m 
Cz erwc a  (fi L ipc a )  r. b. o godzinie l icj  po po łudn iu  
w domu przy uKry R y n e k  Nowego  Miasta pod Nr  
310 i I I ,  s p r zeda ne  zostaną przez l icytacją publ iczną 
Luchnmośer ,  do Massy Ke ne be rgów należące lnianowi-  
c i r j  zaś,  Meble ,  Narzędzia do fabrykacj i  m yd ł a  i 
świec p rz y da t ne  i r ozmai te  inne przedmioty .  W o j­
ciech ( t 'o io w sk i  Mecenas .  E r a z m  M arczeski-

W c z o r a j  po p . ł u d u i u  zgubiony został  na ul icy Dł u ­
giej W O R E C Z E K  b r ąz owy ,  zz i elonemi  sznurami ,  o.  
be jmuiący :  Chus t kę  białą od nosa,  Podanie  do P r e ­
zesa  dądn  Appe l ln r y j nego  i W y r o k ;  kto ten W o r e ­
czek zna l az ł  i do Hol  lu na Lasockiem pod Nr 5ty 
z łoży ,  o t r z y ma  nagrody zł .  10; gdy by znalazca < h ciał  
z a t r zymać  Wo re c z e k  i Chus tkę ,  i na to p o s z ko do wa ­
na zezwala ,  byle  p ap i e r y  oddał .

K t o b y  sobie życzy ł  i echać w tych dniach do M O ­
S K W Y ,  na wspólny  koszt ,  zgłos i  się do  h and l u  S u- 4 
k i enne go  Szeufelda na Placu Krasińskim.

Podp i sany  podaie  do publ icznej  wi adomośc i ,  że 
przeniós ł  swoią f ab rykę  for t epj anów z ulicy Długiej  
N r  557,  na  ulicę T w a r d ą  pod Nr 1086 na Grzybo-  
wie;  o raz  że zuajdirią się lam 2 P A N T A L J O N Y ,  ie- 
den mah o n io wy ,  a 2gi  brzozowy,  o p ó ł  7mcj  o k t a ­
wy,  mało u żywany ,  w bardzo dobr ym stanie,  do w y ­
najęcia  lub sprzedania .  A . W o k a U k .

O przybłąkanyc l i  2ch W i e p r za c h ,  do ­
wiedzieć się można przy ulicy Żabiej  
pod Nr  955,  u St róża.

L I C Y T A C J A  iut ro przy ul icy Sto Krzyzk i r j  Nr 
1340, na Meble ,  Lus t r a ,  Obr azy ,  etc.

S T Ó Ł  dębowy  na 14 osób,  i 2gi  o k r ąg ły  t op o lo ­
wy ,  oraz inne M E B L E ,  są do sprzedan ia  z wolnej  
r ęki  pod Nr  1055 Lit: E.  przy ul icy Grzybowskie j ,  
w domu W .  Koźmińskiego;  Sl róż  miejscowy pokaże.

^ n ' a "ł Lipca  idąc. ul icą Nowy Świa t  
W po ł ud n ic  od ul icy War eck i e j  do Sto 

K - , - K r z y zk i r j ,  zg i nę ł a  ang ie l ska  W Y Ż L l -  
C A K A ,  maiąca u s z y  długie  ciemno kasz t anowa t a ,  i:a 
grzbiet  ie 2 ł a t k i  z łączone i do t ego s z c z e n i ł a ,  ogon 
bi a ły  wełnias ty duży.  Ł a s k a w y  znalazca  raczv o d ­
p rowadzić  na Stą Krzyzką  ulicę do domu pod Nr 
1311 na 2gie piąt ro,  za nagrodą  zł  20.

Dziś rano c i ep ł a  s topni  10. Wczora j  w południe  21. 
T E A T R  R O Z M A I T O Ś C I .  J u t ro  18 raz z/ iecini*. 

Ro l ę  , K la ry  sy  przeds tawi  J  Panna  Bohos zen ik a U- 
czennica Szko ł y  Drania:  i ako  wstęp 2gi .  Z a k t  liczy 
5 ty  raz S p is  u o jzhouy.

Dziś w Sali  Reduto:  o godz:  lszpj ,  Konce r t  Ty ro l sk i .  
Dziś \A id., wisko szluc: Jeźdźców w Amfi teat rze Hecy 
Dziś  u Ohma  W I E L K A  M U Z Y K A L N A  ZAB.VW’A, 
J u t r o  O R K I E S T R A  W R O C Ł A W S K A  pod D y r e k ­

cją P F .  B erm a n a  A lbrech ta  i S zy n d le ra , na l ' u - a- 
lu przy ulicy Nowy Świat ,  da pierwszy raz W i e l k ą  
M u z yk a l n ą  Zabawę ,  z nowe mi sztukami ,  obl igatami  i 
sz tuk k o nc e r towyc h  przez ki lka  c z ł onków tejże Or  
k h r s t r y ,  a oczekiwany Gospodarz  Restauracj i  już g o ­
tów s łużyć  Szanownej  Publ iczności  w dostarczeniu 
wszelkich Naporów,  Podwieczorków , Chłodn i ków etc

Dziś S T A T E K  P A R O W Y  odchodzi  do 
J a b ł o n ny  O godzinach 8 z r ana  i 3 z p o ­
łudnia .  Cena  biletu do J a b ł o n ny  i na 
p o w r ó t  z ł  . f i .  Ula dogodnośc i  publ icznej  

s pr zeda wane  t akże  będą bi lety w h andlu  Korzennym 
u  P.  R i c d e l  przy ul icy Nowo Sena tor ski e j  Nr477  Li t  B. 
. Ju tro  w h a n d lu  ih arew tk iego p rz y  u lic y  B ednarsk ie j 

Śni adan i e :  F l ecz t n ,  Mostek cielę:,  Polydw ica. h  ap ł nn ,
Ozór  na sza; ,P o t r a w a , K o t l e t y , K ur czę t a , R a k i , C h ł o d n i k

w


